
KRYSTYNA FAC

Dedykacje rękopiśmienne 
w księgozbiorze Stanisława Pigonia 

w Bibliotece Głównej WSP w Rzeszowie

S ta n is ła w  Pigoń jako  h i s t o r y k  l i t e r a t u r y  p oz o s ta w ił  

bogatą s p u ś c iz n ę  następnym pokoleniom.

Swoją prywatną b i b l i o t e k ę  p r o f e s o r  gromadził  prawie 

przez c a ł e  ż y c i e ,  t o t e ż  u j e g o  schyłku  l i c z y ł a  ona k i l k a  

t y s i ę c y  voluminôw. J e j  zawartość  tworzą t e k s t y  i  opraco­

wania k rytyczne  d z i e ł  l i t e r a c k i c h ,  l i c z n e  broszury i  od­

b i t k i ,  Znajdziemy tu także  n i e l i c z n e  r ą k o p i s y ,  w yją tk i  

k o re spo n de nc j i  o s o b i s t e j ,  wycinki prasowe. Niemal połowę 

zb ioru  stanowią p o z y c je  wydane w l a t a c h  І 9 0 0 - 1 9 3 9 ;  ponad 

dwa t y s i ą c e  voluminôw pochodzi  z l a t  1 9 4 4 -1 9 6 8 ;8 8  p o z y c j i  

stanowią c y m e l ia ,  a pośród nich pierwodruki d z i e ł  wielu 

romantyków -  ł ą c z n i e  z pierwszą paryską edyc ją  "Pana Ta­

d e u s z a " .  Tu wspomnieć n ależy  również o kompletach p e r i o ­

dyków, t a k i c h  j a k :  "Lamus",  "Muzeion",  " S f i n k s " ,  "M a r c h o ł t " ,  

"Rocznik  L i t e r a c k i " ,  "Pamiętnik  L i t e r a c k i " ,  "Ruch L i t e r a ­

c k i "  i  inne.

D z i e s i ą t a  r o c z n i c a  ś m ie r c i  i  zobowiązania rz es z o w sk ie ­

go środowiska p o l o n i s t y c z n e g o ,  któremu znakomity uczony 
przekazał  własną zasobną b ib l i o t e k ę ,z a d e c y d o w a ł y  o tym,
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że w grudniu 1978 roku s taraniem  Katedry L i t e r a t u r y  i  J ę ­

zyka P o l s k i e g o  WSP w R zeszow ie ,  Rzeszowsk iego  Oddziału  

Towarzystwa L i t e r a c k i e g o  im. Adama M ickie w icza  i  Kurato ­

rium Oświaty i  Wychowania w K rośnie  odbyła s i ę  s e s j a  nau­

kowa poświęcona Sta n is ła w ow i  P i g o n i o w i .  P o k ł o s i e  t e j  s e s j i  

stanowi wydawnictwo "Wokół S t a n i s ł a w a  P i g o n i a .  Nad war­

szta tem  naukowym i  l i t e r a c k i m  Uczonego" .  Zebrane w tym 

tomie rozprawy i  wspomnienia maję przeważnie c h a r a k t e r  

m ater ia łow y.  O t w ie r a ją  one perspektywę przed badaczami 

s p u ś c iz n y  naukowej i  l i t e r a c k i e j  S t a n i s ł a w a  P i g o n i a .

Na uwagę z a s ł u g u j ę  a r t y k u ł y  Lesława Forczka i  Czesława 

K ła k a .  Lesław Fo rc zek w swej rozprawie  o p i s u j e  d z i e j e  b i ­

b l i o t e k i  S t a n i s ł a w a  P i g o n i a  od j e s i e n i  1967 roku,  t j .  od 

momentu sk ierow ania  przez  P r o f e s o r a  p ierwszego  l i s t u  do 

władz u c z e l n i  z p r o p o z y c ję  p rz e k a z a n ia  k s i ę g o z b i o r u  WSP1 . 

Info rm acje  przekazane przez Lesława Forczka wymagają pew­

nego u z u p e ł n i e n i a ,  mianowicie o f a k t ,  że k s i ę g o z b i ó r  w 

1982 roku z o s t a ł  wydzielony i  zgromadzony w pracowni p o l o ­

n i s t y c z n e j  pod nazwę "P ig o n ia n u m " , o czym info rmuje  w swo­

im a r t y k u l e  Czesław K ł a k ,  k tó ry  c h a r a k t e r y z u j e  b i b l i o t e k ę  

S t a n i s ł a w a  P i g o n i a ,  mając na uwadze j e j  zasób i sposób 

gromadzenia.  Autor z w r ó c i ł  uwagę na f a k t ,  że osobliwym 

i  najważniejszym signum w ła s n o ś c i  były  i  są g ł o s y  i  margi ­

n a l i a ,  k t ó r e - uczony p o z o s t a w i ł  w swoich k s i ą ż k a c h .  Mają 

one,  ja k  t w i e r d z i ,  ogromne zn a cz e n ie  ja k o  ź r ó d ło  poznania 

j e g o  o sobow ości ,  w a rs z ta tu  i  metod gromadzenia m a te r ia łu

badawczego.  Drugim bardzo ważnym źródłem do badań nad s a -
2mym k s ięg ozb iore m  S t a n i s ł a w a  P i g o n i a  są d edykac je  .

Zadaniem n i n i e j s z e g o  a r t y k u łu  b ęd z ie  s z e r s z a ,  c h o c ia ż  

n i e z u p e ł n i e  wyczerpująca c h a r a k t e r y s t y k a  tych  d e d y k a c j i .  
Omawiane będą t y l k o  d edykac je  rękopiśmienne z n a jd u ją c e
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s i ę  na k s ią ż k a ch  ofiarowanych uczonemu w c ią gu  j e g o  ponad 

5 0 - l e t n i e j  pracy t w ó r c z e j ,  a więc z l a t  191 2 -1 9 6 8 .  Spo­

śród d e d y k a c j i  w z ię t e  z o s t a ł y  pod uwagę t y l k o  t e ,  k tórych  

autorzy  o k a z a l i  s i ę  b a r d z i e j  znanymi i  zasłużonymi dla 

h i s t o r i i  l i t e r a t u r y  p o l s k i e j .  Omówienie t e j  grupy dedyka­

c j i  n ie  wymagało g ł ę b s z y c h  a n a l i z  i  poszukiwań.  Zb iór  de­

d y k a c j i  j e s t  o w ie le  b og atsz y  od przedstawionego  i  może 

stanowić  ogromny i  wartościowy m a t e r ia ł  do badań dla  bio  

grafów i  h is tory ków l i t e r a t u r y .  P o s t a ć  i  dorobek naukowy 

p r o f e s o r a  P ig o n ia  z pewnością na t o  z a s ł u g u j e .

Dedykacje -  jako  swego rodzaju  gatunek l i t e r a c k i  

były ju ż  obiektem z a in te reso w a n ia  uczonych.  W tym miejscu 

nieodzownym s t a j e  s i ę  p r z y t o c z e n i e  choćby j e d n e j  z d e f i ­

n i c j i  d e d y k a c j i ,  ja k ą  podaje "Słownik terminów l i t e r a ­

c k i c h " :  "Dedykacja -  sformułowanie napisane o dręcznie  

na egzemplarzu k s i ą ż k i  lub utrwalone drukiem, w którym 

autor  powiadamia,  że poświęca swoje d z i e ł o  j a k i e j ś  osobie  

lub i n s t y t u c j i ,  występuje  n ie k ie d y  w p o s t a c i  roz w in ię teg o  

t e k s t u  o samodzielnych walorach a r t y s t y c z n o - l i t e r a c k i c h " 5 . 

B a r d z i e j  rozbudowaną d e f i n i c j ę  podaje  "Encyklopedia  wie ­

dzy o k s i ą ż c e " 4 .

Dedykacje a u t o r s k i e  w omawianym k s i ę g o z b i o r z e  -  to 

sygnały  p r z y j a ź n i ,  podziwu, n a j c z ę ś c i e j  jednak stanowią 

wyrazy g ł ę b o k i e g o  uznania ,  w d z ię cz n o ś c i  i ch  autorów wzglę­

dem P r o f e s o r a .

Dedykacja ja k o  wyraz życz e n ia  p ośw ięca ją cego  k s ią ż k ę  

lub a r t y k u ł  wybranemu odbiorcy  bywa wypowiedzeniem s i ę  

autora n ie raz  nagłym, kiedy i n d z i e j  przygotowanym i  p rz e ­

myślanym. W t r e ś c i  d e d y k a c j i  p ig oniow skich  odszyfrować 

można św ia t  kontaktów P r o f e s o r a ,  i ch  h i e r a r c h i ę  ważności  

a także s t o p i e ń  z a ż y ł o ś c i ,  j a k i  ł ą c z y ł  go z osobą dedyku­
ją c ą  swe d z i e ł o .  Treść  d e d y k a c j i  stanowi bogate  źródło
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wiedzy o ż y c iu  i  d z i a ł a l n o ś c i  Projfe sora ,  a i ch  ogólna 

t r e ś ć  z a w ier a ,  można p o w i e d z i e ć ,  c z ę ś ć  gotowej  b i o g r a f i i  

te g o  c z łow ieka  i  wyraża c z ę s t o  t o ,  o czym nie  dowiemy s i ę  

z innych ź r ó d e ł .  Oto d l a c z e g o  warto badać d e d y k a c je .

Dedykacja r ę k o p i ś m i e n n a  j e s t  wdzięcznym, a le  

zarazem trudnym materia łem badawczym. Wymaga bowiem w ie ­

lu  innych ź r ó d e ł  do w y ja ś n ie n ia  u k r y t e j  t r e ś c i .  Może ona 

być podstawę do badań d la  l i t e r a t a  lub h i s t o r y k a  l i t e r a ­

t u r y .  Wartość rękopiśmiennych d e d y k a c j i  a u t o r s k i c h  w z b i o ­

rach i  i c h  p rz y d a tn ość  do badania k s i ą ż k i ,  j e j  h i s t o r i a  

oraz c z y t e l n i c t w a  z o s t a ł a  uznana d op iero  w końcu XIX wie ­

ku -  s t ą d  p iśm iennictw o na ten temat j e s t  u b o g i e .  Mimo iż  

i l o ś ć  d e d y k a c j i  i  podobnych materiałów rękopiśmiennych na 

k s ią ż k a c h  XIX і  XX wieku j e s t  bez porównania o b f i t s z a  od 

w s z e l k i c h  zapisków na k s ią ż k a c h  od XV do X V I I I  wieku, 

zn a cz e n ie  i ch  n ie  z o s t a ł o  j s z c z e  dotąd w p e ł n i  uznane 

i  n ie  s t a ł y  s i ę  one przedmiotem badań naukowych. Mimo 

braków na odcinku badania k s i ą ż e k  nowszych i s t n i e j ą  j e d ­

nak p u b l i k a c j e  o rękopiśmiennych dedykacjach a u t o r s k i c h .

Pierwszą  p u b l i k a c j ą  z t e j  d z i e d z i n y  była  n ie w ie lk a  

broszurka  p t .  "D edykacje  na k s ią ż k a c h  ofiarowanych Adamo­

wi Szymańskiemu" wydana w 1929 roku ku u czczeniu  IV zjazdu 

B i b l i o f i l ó w  P o l s k i c h  w Poznaniu^.  Zawiera ła  ona 62 dedyka­

c j e .  Nieco p ó ź n i e j ,  bo w 1931 roku ukaza ła  s i ę  k s i ę g a  pa­

miątkowa wydana na d z i e s i ę c i o l e c i e  B i b l i o t e k i  M i e j s k i e j  

w B y dg o szcz y ,  pod r e d .  Witolda B e ł z y ,  w k t ó r e j  jeden z 

autorów -  Teodor Brandowski -  podał in fo r m a c ję  o 117 de­

d ykac jach  umieszczonych na k s i ą ż k a c h .

W roku 193A Kazimierz  P i e k a r s k i  na łamach " S z p a rg a ­

łów" o g ł o s i ł  rękopiśmienną d edykac ję  Wiktora Gomulickiego  

z 1915 roku ofiarowaną Zygmuntowi Wolskiemu^.
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Znany krytyk  l i t e r a c k i  z okresu międzywojennego Jan 

Lorentowicz  w swym z b i o r z e  szkiców b i o g r a f i c z n y c h  z a t y t u ­

łowanych " S p o j r z e n i e  w ste cz "^  ( 1 9 3 5 r . )  z a m i e ś c i ł  rozprawkę 

p t .  " D e d y k a c j e " .  Omówił w n i e j  dedykacje  zawarte na k s i ą ż ­

kach ze swej prywatnej  b i b l i o t e k i .  Autor próbował nawet 

dokonać p o d z ia łu  d e d y k a c j i  na pewne grupy,  omówił n i e k t ó ­

re b l i ż s z e j  nam e p o k i ,  a mianowicie ded ykacje  p is a r z y  

z k i l k u n a s t u  l a t  przed wojnę oraz p i s a r z y  nowego pokolenia  

powojennego.  W y d z i e l i ł  osobno dedykacje  p isane  przez poe­

tów, p o w i e ś c i o p i s a r z y , dram atopisarzy  i  krytyków l i t e r a ­

c k ic h  .

D r u g i ,  obok Kazimierza P i e k a r s k i e g o ,  wybitny badacz 

dawnej k s i ą ż k i  Ludwik Bernacki  w roku 1937 wydał drukiem 

t r z y  d łu ż s z e  utwory dedykacyjne Jana Kasprowicza,  umie-
O

szczone na k s ią ż k a c h  ofiarowanych mu przez poetę  .

Do roku I960 ukazało  s i ę  j e s z c z e  k i l k a  drobnych prac

na temat d e d y k a c j i .  O b s z e r n i e j s z ą  i  c e n n i e j s z ą  okazała

s i ę  rozprawka Aleksandra J a n t y  "0 lechoniowskim z b io r z e
9

d e d y k a c j i  a u t o r s k i c h "  . Autor dokonał w n i e j  próby p i e r ­

wszej  s y s te m a ty k i  d e d y k a c j i ,  o c z y w i ś c i e  w o d n i e s i e n i u  do 

konkretnego zbioru  k s i ą ż e k  ofiarowanych Lechoniowi.

Z najnowszych p u b l i k a c j i  na ten temat na uwagę z a s ł u ­

g u je  praca Michała Kuny na temat rękopiśmiennych dedyka­

c j i  z k s i ę g o z b i o r u  Sta n is ła w a  C z e r n i k a ^ .  Autor ,  podobnie 

ja k  A. J a n t a ,  próbował p o d z i e l i ć  dedykacje  na pewne grupy,  

a mianowicie w y d z i e l i ł  dwie z a s a d n i c z e :  pierwszą grupę 

stanowią dedykacje  osób o k o l ic z n y c h  i  n a j b l i ż s z y c h  s ą s i a ­

dów, drugą -  dedykujący z różnych s t r o n .  Przywołał  t u t a j  

prawie w s z y s t k ie  nazwiska osó b ,  k t ó r e  łą c z y  ze sobą pa­

mięć o S t a n i s ł a w i e  C z ern ik u .

Dedykacja współczesna -  to  szczątkowa forma dawnego 

l i s t u  dedykacyjnego szeroko  stosowanego w o k r e s ie  Odrodze­

nia i Baroku.  Jednak coraz b a r d z i e j  f o r m a l iz u j ą c e  s i ę  s t o -
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sunki między ludźmi wytworzyły c h a r a k t e r y s t y c z n ą  formułę 

"od a u t o r a " .  Ta o s t a t n i a  ma dość c z ę s t o  m i e j s c e  w k s i ę g o ­

z b i o r z e .  W c z a s i e  poszukiwań n ie  uwzględniono k i l k u d z i e ­

s i ę c i u  notek t e g o  typ u ,  jako że n ie  są one is to tny m  materia 

łem do naszych badań.  Autorzy dedykujący  Pro feso row i  swe 

d z i e ł a  n a j c z ę ś c i e j  wyrażają  wdzięczność  za pomoc, podziw, 

g ł ę b o k i  szacunek (używają nader c z ę s t o  f o r m u ł y : . . .  w do­

wód w i e l k i e g o  p o w a ż a n i a " . . . ) ,  n ie c o  inny ton brzmi w de­

d ykac ja ch  od p r z y j a c i ó ł ,  " b l i s k i c h  współpracowników, j e s z ­

cze  inny ton d a j e  s i ę  odczuć w d edykacja ch  od uczniów, 

studentów czy doktorantów,

W c z a s i e  poszukiwań wypisano 460 d e d y k a c j i  u mieszczo ­

nych zarówno na k s i ą ż k a c h ,  j a k  t e ż  na nadbitk ach  z p r z e ­

glądów i  m ies ięczników  l i t e r a c k i c h .  A n a l iz a  t r e ś c i  dedy­

k a c j i  wykazała ,  że dadzą s i ę  one p o d z i e l i ć  na pewne grupy 

według m y ś l i ,  k t ó r e  w yra ża ją .  Systematyka  tych  d e d y k a c j i  

przedstawiona z o s t a n i e  w d a l s z e j  c z ę ś c i  a r t y k u ł u .

P rzy taczan y j u ż  w c z e ś n i e j  A leksander  J a n t a  w s w o je j  

pracy o Lechoniu z a s to s o w a ł  p o d z i a ł ,  według pewnego k lucza  

w yróżn ia ją c  wśród n ich  d e d y k a c j e -w y z n a n ie , d z ięk c z yn n e ,  

h ołdow iczne ,  podziwu, l i t e r a c k i e ,  d a j ą c e  ocenę lub d e f i ­

n i c j ę ,  in fo rm acyjne  (przyczyn k o w e) ,  " u s z t u c z n i o n e " , f r y -  

wolne,  z a d z i w i a j ą c e  ( n i e s p o d z i a n e )  i  o n i e ś m i e lo n e .  W od­

n i e s i e n i u  do k s i ę g o z b i o r u  S t a n i s ł a w a  P i g o n i a  znajdą po­

tw ie r d z e n ie  t y l k o  n i e k t ó r e  z n i c h ,  j a k  np.  d z ięk c z yn n e ,  

h ołdo w nicze ,  i n f o r m a c y jn e ,  o n ie śm ie lo n e  oraz l i c z n e  p r o ś ­

by o p o b ła ż l iw o ś ć  lub łaskawe p r z y j ę c i e .  J e s t  to  zrozumia­

ł e  i  w yt łum aczaln e .

SYSTEMATYKA DEDYKACJI

Wśród ofiarodawców d z i e ł ,  opatrzonych notkami,  s p o t y ­

kamy nazwiska osób związanych przede wszystkim ze światem 

n a uk i ,  s z c z e g ó l n i e  wybitnych językoznawców i  h is tory ków



l i t e r a t u r y  p o l s k i e j ,  t a k i c h  j a k :  J u l i a n  Krzyżanowski,  

Ignacy Chrzanowski ,  Henryk Markiewicz ,  Tadeusz U le w ic z ,  

J u l i u s z  K l e i n e r ,  J ó z e f  K o rp ała ,  Tadeusz S i n k o ,  Janusz 

P e l c ,  Kazimierz  Wyka, Mieczysława Romankówna, F r a n c is z e k  

B i e l a k ,  Wacław Borowy, Roman P o l l a k ,  S t e f a n i a  Skwarczyńska, 

Tadeusz S t a n i s ł a w  Grabowski i  i n n i .  Ludzie  c i  r e p re z e n tu ­

j ą  różne środowiska naukowe, począwszy od p ie r w s z e j  p l a ­

cówki P r o f e s o r a  -  U n iw ersy te tu  S t e f a n a  Batore go  w W i l n i e ,  

a kończąc na p r z e d s t a w i c i e l a c h  młodszego p ok o le nia  z Kra­

kowa, L u b l in a ,  Gdańska czy Warszawy. Wymowę d e d y k a c j i  da 

s i ę  nieomal sprowadzić do s t w i e r d z e n i a :  są one pełne wy­

razów w d z ię cz n o śc i  i  podziękowań za pomoc w tworzeniu de­

dykowanego d z i e ł a ,  czasem nawiązują do wspomnień z p r z e ­

s z ł o ś c i ,  c z ę s t o  brzmią w nic h  słowa n a jg ł ę b s z e g o  poważania 

i  p r z y j a ź n i .

A n a l iz a  t r e ś c i  d e d y k a c j i  oraz nazwisk ich  nadawców po­

z w o l i ł a  dokonać pewnego ich  usystematyzowania .  W yl icz a ­

n ie  nazwisk w s z y s t k ic h  autorów z a j ę ł o b y  zbyt  w ie le  m i e j ­

s c a ,  s t ą d  możliwym s t a ł o  s i ę  podanie t y l k o  in f o r m a c j i  

o zebranym m a t e r i a l e  z uwzględnieniem nazwisk osób dedy­

kują cych .

Dedykacje uczonych

Na uwagę z a s ł u g u j ą  d edykacje  s k r e ś l o n e  ręką znanego 

środowisku l i t e r a c k i e m u  h i s t o r y k a  l i t e r a t u r y  p o l s k i e j  

p ro f e so r a  Ignace go  Chrzanowskiego of iarowane Stanis ławowi 

P igoniow i  wraz z j e g o  pracami.  Gdy ułożymy j e  chron o lo ­

g i c z n i e  według daty o f i a r o w a n i a ,  d a je  s i ę  zauważyć pewne 

stopniowe z a c i e ś n i e n i e  z a ż y ł o ś c i  tych  dwóch w i e l k i c h  l u ­

d z i .  P ierwsza ze wspomnianych d e d y k a c j i  przedstawia s i ę  

n a s tę p u ją c o  :
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" S t .  P i g o n i o w i ,  swemu najdroższemu Uczniowi,  
Drogiemu K o le d z e ,  Serdecznemu P r z y j a c i e l o w i  
sk ła da  k o ch a ją cy  a u t o r ,  15 IX 1922"11 ;

a p ó ź n i e j s z a :

"Drogiemu i  Kochanemu S t .  P igoniow i  . . .  
p r z y j a c i e l  z wyrazami r a d o ś c ią  że go zobaczy 
w Warszawie,  Kraków 2 0 /3  1924"1*

oraz :

"Bardzo Drogiemu i  Kochanemu Panu Stachowi 
z serdecznym podziękowaniem . . .  a u t o r ,  
3 0 . I X . 1 9 2 5 " 13

W podobnym t o n i e  s e r d e c z n e j  i  g ł ę b o k i e j  p r z y j a ź n i  są po­

z o s t a ł e  d edykac je  Ignacego  Chrzanowskiego .

Dedykacje od p r z y j a c i ó ł  ( z  okresu  studiów p r o f .

S ta n is ła w a  P i g o n i a  na U n i w e r s y te c ie  J a g i e l l o ń s k i m )

W roku 1906 S t a n i s ł a w  Pigoń r o z p o c z ą ł  s t u d i a  na U n i ­

w e r s y t e c i e  J a g i e l l o ń s k i m .  J e s i e n i ą  te g o ż  roku w s t ą p i ł  do 

" E l e u s i s " ,  t j .  s to w a r z y s z e n ia  e lsó w ,  kierowanego przez 

Wincentego L u t o s ł a w s k i e g o ,  podówczas docenta f i l o z o f i i  

U J .  Jak  p i s z e  J e r z y  Starnaw ski  -  w " K ro n ic e  ż y c i a  i  d z i a ­

ł a l n o ś c i  S .  P i g o n i a " ,  p r z y t a c z a j ą c  za S .  Cywińskim -  P i ­

gonia jako  czło nka " E l e u s i s "  cechowała "gorąca  ż a r l iw o ś ć  

oraz dążność do p o g ł ę b i a n i a  problemów ż yc iow ych " .  Najwy­

b i t n i e j s z y m  z elsów był  S t a n i s ł a w  C y w iń s k i ,  docent h i s t o ­

r i i  l i t e r a t u r y  p o l s k i e j  U n iw ersy te tu  S .  Batorego  w Wilnie 

z którym ł ą c z y ł a  S .  P i g o n i a  p r z y ja ź ń  od 1906 roku.  Oprócz 

n ie go  do " E l e u s i s "  n a l e ż e l i :  Tadeusz Mitana -  h i s t o r y k  l i ­

t e r a t u r y  p o l s k i e j ,  J ę d r z e j  C i e r n i a k  -  w i z y t a t o r  w Mini ­

s t e r s t w i e  WRiOP, Z o f i a  Cierniakowa - f i l o l o g  k l a s y c z n y ,  na 

u c z y c i e l k a  g im n a z ja ln a ,  Ludwik Posadzy -  b i b l i o t e k a r z  

w Poznaniu.  S tąd  w z b i o r z e  d e d y k a c j i  spotykamy wśród auto 

rów utworów dedykowanych nazwiska członków " E l e u s i s " .
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Na większą uwagę z a s ł u g u j ą  t e ż  ded ykacje  od innych 

p r z y j a c i ó ł  z te g o  okresu:  P i o t r a  Bańkowskiego,  F ranc iszk a  

Gawełka,  F r a n c is z k a  B i e l a k a ,  Wacława Borowego, Z o f i i  Szmyd- 

t o w e j ,  J ó z e f a  Gołąbka,  Romana P o l l a k a ,  Leona P ło s z e w s k i e -  

go ,  J u l i a n a  Krzyżanowskiego.  N ie k tó r e  z tych osób s p o t y ­

kały  s i ę  z Profesorem w późniejszym o k r e s i e  j e g o  ży c ia  

i  d z i a ł a l n o ś c i .

B l i s k a  z a ż y ł o ś ć  P r o f e s o r a  z ofiarodawcą p r z e b i j a  w

d e d y k a c j i  J u l i a n a  Krzyżanowskiego -  s t a r s z e g o  k o l e g i  z o -

kresu studiów na U n iw e r s y te c ie  J a g i e l l o ń s k i m :

"Kochanemu S t a s z k o w i ,  k tó re g o  p r z y j a c i e l s k i e j  
ręce  zawdzięczam o c a l e n i e  rękopisu  t e j  pracy -  
J u l i a n  Krzyżanowski,  1968 r." 14 .

Z k o l e i  na innym egzemplarzu swej pracy J u l i a n  Krzyża­

nowski n a p i s a ł :

"Kochanemu p r z y j a c i e l o w i  S tanis ławowi z Kombornej 
z serdecznym u śc isk ie m  d ło n i  zawsze ten sam odda­
ny -  a u t o r .  Warszawa, 2 1 . V I . 1966'l*5 .

Tadeusz Mitana na egzemplarzu swej pracy d o k t o r s k i e j ,

ofiarowanym Pro feso row i  s k r e ś l i ł  n a s t ę p u ją c e  słowa:

"Kochanemu Stachowi Pigoniowi  z zapewnieniem n i ­
gdy n ie  g a s n ą c e j  w d z ię cz n o śc i  i  serdecznego  p r z y - , ,  
wiązania  -  p r z y p i s u j e  Tadzik  M . , Kraków 4.VII.1922"1

Część  h i s t o r i i  p r z y j a ź n i  zawarta j e s t  w dedykacjach

S ta n is ła w a  C yw iń skiego:

" S ta n is ła w o w i  Pigoniowi  -  dawnemu koledze  z l a t  
1906-1910 i  p r z y j a c i e l o w i  (z  l a t  1908 . . . )  na 
pamiątkę ten ś l a d  swej pracy nad umiłowanym poetą 
o f ia r o w u je  -  S .  C yw iń sk i ,  Wilno,  s t y c z e ń  1924"i17 .

0 z a ż y ł o ś c i  obu świadczy forma innychï

"Szanownemu i Kochanemu Stanis ławowi Pigoniowi 
na pamiątkę p r z y j a ź n i  zaw iązanej  w Krakowie na 
ławie  Uniwersyte tu  w 1906 r .  poprzez E l e u s i s  -  
t r w a j ą c e j  w W iln ie -o d  C y w i ń s k i e g o " ^ .
"Kochanemu Staszk owi  -  a u t o r " ^ .
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"Na pamiątkę p r z y j a ź n i  zaw iązanej  w Krakowie na 
ławie  Un iw ersyte tu  w 1906 r .  poprzez E l e u s i s  -  
trwającejww W ilnie  -  od S .  C y w iń s k ie g o " 2 0 .

Ś la d y  p r z y j a ź n i  z n a jd u ją  wyraz i  w innych dedykacjach:

"Zacnemu i  kochanemu G aździe  na Batorowej  O j c o ­
wiźnie  W i l e ń s k i e j  z o s ta w ia  ja k o  ś l a d  po g o ś c i n i e  
1 /2  a u t o r ,  Wilno 16 /1 1  1929"21

"Przyjm Drogi  S t a c h u ,  ja k o  wyraz dobrych c h ę c i  
względem t e j  p i ę k n e j  k s i ą ż k i  a naj s e r d e c z n i e j -  
szych; życzeń na 8 /V  1966 d la  C i e b i e .  Z.  C i e r n i a -
kowa"22| .

"Kochanemu Bratu S t a n is ła w ow i  P igon iow i  z s e r ­
decznym u ś c is k ie m  t ę  prace  do łask a w ej  oceny 
o f i a r o w a ł  Ludwik P o s a d z y " 2  ̂ .

P rz y jrz y jm y s i ę  t r e ś c i  d e d y k a c j i  od Romana P o l l a k a .
W k i l k u  słowach z a w ie r a ją  g łęboką  i  wymowną t r e ś ć :

"Kochanemu Stachowi P igon iow i  Porucznikowi w pan­
c e r n e j  chorągwi J .  K. M. Adama M ic k ie w i c z a ,  do 
k t ó r e j ,  z włoska przybrany za c i u r ę  p o s p o l i t e g o  
p r z y p y t a ł  s i ę  manowcami -  R. P o l l a k ,  Rzym,
1 4 , V I . 1 9 2 4 " 2 4 .

W K i l k a d z i e s i ą t  l a t  p ó ź n i e j  ten sam Roman P o l l a k  n a p i s a ł

ju ż  w n ieco  innym s t y l u :

"Radując  s i ę  "Orkanem" z a i s t e  imponującym -  od­
wdzięczam s i ę  minimalnie  ta  saską awanturnicą .  
Twój R. P o l l a k ,  2 6 / I V  1958"25 .

J e s z c z e  k i l k a  przykładów d e d y k a c j i  od innych osób:

"Szanownemu i  Drogiemu Panu P ro fe so row i  S t .  P i ­
goniowi na pamiątkę wspólnego u c z e s t n i c t w a  w se­
minarium l i t e r a c k i m ,  na którym z podnieconym b i ­
ciem s e r c a 'w ł ą c z y łe m  s i ę  do d y s k u s j i  nad imponu­
j ą c ą  mi wtedy i  d z i ś  rozprawą doktorską  o " K s i ę ­
gach Narodu i  P ie lgrzym stw a P o l s k i e g o "  -  P i o t r  
Bańkowski.  Warszawa 3 maja 1952 r . "  26

"Trochę dokuczl iwych wiadomostek z "dawnych do­
brych"  czasów pozwala s o b i e  p r z e s ł a ć  -  F r a n c i ­
szek B i e l a k ,  12 VI 3 9 " 22 .

"Kochanemu Koledze -  P r z y j a c i e l o w i  drowi S t .  Pi ­
goniowi z wyrazami k o l e ż e ń s k i e g o  s z c z e r e g o  po­
zdrowienia o f i a r u j e  -  autor"28 .
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"Kochanemu S t .  P igoniowi  j e s z c z e  trochę  o M ic k ie ­
wiczu.  Leon P ł o s z e w s k i .  7 /9  58" ^  .
II
"Ukochanemu przez nas w sz y s tk ic h  profeso rowi  
S tanis ław ow i P igoniow i  tę  młodzieńczą pracę ośmie­
la  s i ę  o f iarować  na swe s t a r e  l a t a  -  jako  echo 
dawnych le p s z y c h  czasów -  S t a n i s ł a w  Grabowski" ,

"Czcigodnemu Panu Profesorow i  S tanis ławowi P i g o ­
niowi w dniu Jeg o  Imienin ten skromny kwiatek 
mickiew iczowski  z niwy s ł o w i a ń s k i e j  o f i a r o w u j e . . ! '

W tym m ie jscu  wymienić możemy inną dedykację  -  od k s .  

F r a n c is z k a  Bolka:
"Kochanemu Stachowi w uznaniu z a s łu g  l i t e r a c k i c h  
na pamiątkę chwil  razem spędzonych na ławie gim­
n a z j a l n e j ,  k s .  F r a n c is z e k  b o l e k .  Szymbark, w l i ­
s t o p a d z i e  1911 r . v32.

J e s t  to jedyna dedykacja  od k o l e g i  z gimnazjum. A zatem 

w dedykacjach  od p r z y j a c i ó ł  z l a t  studiów brzmią wyrazy 

p am ięci ,  miłych wspomnień i  s z c z e r e j  p r z y j a ź n i .

Dedykacja od uczniów (stu d en tów )  okresu w i le ń s k ie g o

i  krakowskiego;  od doktorantów lub od osó b ,  których

prace recenzował p r o f e s o r  P ig oń .

A n a l i z u j ą c  t r e ś c i  tych  d e d y k a c j i  wyczuwamy, że różnią  

s i ę  one od pop rz ed nich .  P i s a l i  j e  l u d z i e ,  d la  których 

P r o f e so r  był  wielkim a u to r y te te m ,  n auczycie lem ,  wzorem do 

naśladowania ,  czasem s ę d z i ą  i  wyrocznią ,  gdyż od j e g o  de­

c y z j i  z a l e ż a ł a  p r z y s z ł o ś ć  wielu  z n i c h ,  a dodać t r z e b a ,  

że jako  pedagog S .  Pigoń był  bardzo wymagający. Dedykacje 

te  wyrażają g ł ę b o k i  sza cu nek,  są ę e łn e  p o d z ię k i  za pomoc, 

za u d o s tę p n ie n ie  m ater ia łów ,  wyrażają n ie ś m ia łą  prośbą o 

p r z y j ę c i e  d z i e ł a ,  p o d k r e ś l a j ą  w ie lk o ś ć  wkładu pracy uczo ­

nego .

Ton zaś większego  d y s t a n s u ,  a l e  zarazem s e r d e c z n o ś c i  

.i c z c i  dla  osoby P r o f e so r a  brzmi w t r e ś c i a c h  d e d y k a c j i  od 

byłych uczniów i  studentów S ta n is ła w a  P i g o n i a .  Dawny uczeń



p ó ź n i e j s z y  p ierwszy  a s y s t e n t  P r o f e s o r a  w Wilnie  od 1929

roku, o f ia ro w u ją c  własny a r t y k u ł  n a p i s a ł :

"Czcigodnemu i  kochanemu Panu Profesorow i  drowi 
Stanis ław ow i  P igoniow i  t e  -  długo ważone, a le  
n i e z u p e ł n i e  doważone uwagi p r z e s y ł a  z wyrazami 
s z c z e r e g o  uznania i  w d z ię cz n o ś c i  -  Czesław Zgo-  
r z e l s k i ,  Toruń 13 I I I  49"33;.

Wyrazy c z c i  i  u k r y t e j  c i c h e j  prośby o p r z y j ę c i e  i  włą­

c z e n i e  do swego z b ioru  brzmią w dedykacjach  doktorantów 

p r o f e s o r a  P i g o n i a .  Oto p rz y k ła d :

"Wielce  Szanownemu Panu Pro feso row i  S tanis ławowi 
P igoniow i  z najg łę bszym  szacunkiem i  prośbą o 
w łą czenie  do . . .  k a r p i n s c i a n ó w , sk ła d a  ten d ro ­
b ia z g  Roman S o b o l ,  Wrocław 9 X 58"34 .

I l u s t r a c j ą  serd ecznego  stosunku P r o f e s o r a  do swych 

podopiecznych może być t r e ś ć  d e d y k a c j i  o f ia ro w a n e j  przez 

Marię S z u r e k - W i s t i :

"Mój Drogi  i  Czc igo dny P r o f e s o r  S t a n i s ł a w  Pigoń 
skromny ten dowód n a j g ł ę b s z e g o  mego przywiązania  -  
n a j s z c z e r s z e j  w d z ię cz n o ś c i  za w s z y s t k ie  o jco w sk ie  
rady i  wskazówki -  r z e t e l n e g o  szacunku i c z c i  -  
p r z y j ą ć  r aczy  od swej uczennicy  Marii  Szurek-W isti ,  
Kraków 18 VI 37 r ." 35

lub :

"Czcigodnemu i  Drogiemu Panu Profesorow i  S t .  P i ­
goniowi z podziękowaniem za r e c e n z j ę ,  k tó ra  po­
z w o l i ł a  mi przemyśleć  n ie j e d e n  problem t e j  k s i ą ­
ż e c z k i ,  wdzięczna a u to r k a ,  Kraków, 6 l i s t o p a d a  
1962. r . " 3 6

W g ron ie  znanych dedykujących osób z n a l e ź l i  s i ę :  Wa­

l e r i a n  C harkiew icz  -  w r .  1924/25  p re z e s  Koła P o lo n is tó w  

Uniwersyte tu  S t e f a n a  B a to r e g o ;  Zygmunt Falkowski  -  h i s t o ­

ryk l i t e r a t u r y  i  k r y t y k ;  Helena H leb -k o sz a ń sk a  -  docent 

w B i b l i o t e c e  Narodowej;  Maria Rzeuska -  docent w PAN, 

t e o r e t y k  l i t e r a t u r y ;  Irena Sławińska  -  p r o f e s o r  t e o r i i  

l i t e r a t u r y  KUL; Wincenty Danek -  p r o f e s o r ,  b. r e k t o r  WSP 

w Krakowie;  J ó z e f  A n d r ż e i  F r a s i k  -  p o e t a ;  Wacław Kubacki
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p r o f e s o r  UJ h i s t o r y k  l i t e r a t u r y  i p i s a r z ;  Tadeusz Mikul ­

s k i  -  p r o f e s o r  Uniw ersyte tu  Wrocławskiego;  Mieczysława Ro- 

mankówna -  p r o f e s o r  WSP w Krakowie;  J u l i a n  Maślanka -  pro ­

f e s o r  U J ;  Zbigniew J e r z y  Nowak -  docent Uniwersytetu  

Ś l ą s k i e g o ,  auto r  dobrze opracowanej b i b l i o g r a f i i  prac S t a ­

nisława P i g o n i a .  Spośród wielu  d e d y k a c j i  przytoczmy k i l k a  

n a j b a r d z i e j  wymownych:

"Pana P r o f e s o r a  dra S ta n is ła w a  P ig o n ia  z wyrazami 
n a j g ł ę b s z e g o  szacunku dla  j e g o  dorobku naukowe­
go -  o p r z y j ę c i e  n i n i e j s z e j  k s i ą ż k i  p r o s i  ucze ­
s t n i c z k a  j e g o  u n iw e r s y te ck ich  ćwiczeń w Wilnie  -  
M. Rzeuska,  Kraków 1950"37 .

"Wielce  Szanownemu Panu Profesorow i  Stanis ławowi 
Pigoniowi  j e s z c z e  raz d z i ę k u j ę  za u d o s tę p n ie n ie  
n i n i e j s z y c h  l i s t ó w  E. Orzeszkowej -  Mieczysława 
Romankówna, Kraków 1 9 4 8 ' ^ .

lub :

"Czcigodnemu panu Rektorow i ,  P r o f .  S t .  Pigoniowi 
w dowód b e z g r a n ic z n e j  w d zię cz no śc i  pierwszy e g ­
zemplarz " P la c y d a "  sk ła d a  s z c 7 e r z e  oddany -  Wa­
l e r i a n  C h a r k ie w icz ,  2 V I I  28"39

"Drogiemu Panu Profesorow i  drowi Stanis ławowi 
Pigoniowi  Promotorowi swemu z 1933 r .  ze słowami 
g ł ę b o k i e g o  szacunku i  oddania sk ła da  Tadeusz 
M i k u l s k i ,  З I 193 6"40

Ten znany h i s t o r y k  l i t e r a t u r y  p o l s k i e j ,  d oktorant  p r o f e ­

sora P ig o n ia  z 1933 r . , z ł o ż y ł  t e ż  wyrazy podziękowania 

słowami :

"Drogiemu Profesorow i  S t .  P ig o n io w i ,  któremu 
zawdzięczam zg u b ie n ie  germanizmów (Do . . . )  -  i 
j e s z c z e  w ie le  w i ę c e j  sk ła d a  bardzo s e r d e c z n i e  au­
t o r ,  Wrocław 28 I I I  54"Al .

Inna zaś dedykacja  ma n a s tę p u ją cą  formę:

"Wielce  Szanownemu i  Drogiemu Panu Profesorowi 
S tanis ławowi P ig o n io w i ,  I n i c j a t o r o w i  wydania 
n i n i e j s z e j  k s i ą ż k i  z serdecznym podziękowaniem 
za wszechstronną pomoc -  J u l i a n  Maślanka, Warsza­
wa 19 6 7 " 42 .
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lub t a :

"Czcigodnemu Panu Rektorowi p r o f .  S t .  P igoniowi  
od g łęboko  przywiązanego ucznia  -  Z .  F a lk o w s k i .  
Wilno,  dn.  5 IV 29”r."'*y

Oto j a k ż e  c i e p ł o  brzmią d ed yk a c je  of iarowane przez

poetę  J ó z e f a  Andrzeja  F r a s i k a ,  s t u d e n t a  p r o f e s o r a  P i g o n i a

z pierwszego  okresu kr akowskiego:

"Drogiemu P ro fe so row i  S ta n is ła w o w i  P igon iow i  za 
j e g o  p ię k n e ,  g ł ę b o k i e  i  w z ru s z a ją ce  wykłady 
i  k s i ą ż k i  o l i t e r a t u r z e  -  za j e g o  zawsze serdecz­
ne,  l u d z k i e  słowo i  pomoc -  ja k o  dawny j e g o  uczeń -  
t e  skromne w ier sz e  przesyłam z wyrazami w i e l k i e ­
go poważania i  n a j s e r d e c z n i e j s z y m i  pozdrowieniami
J .  A. F r a s i k ,  Kraków, k w iec ień  1954"A4;

Ten sam poeta  na innym zb iorku  w i e r s z y ,  będących wspom­

nieniem j e g o  l a t  m ło dości  i  d z i e c i ń s t w a ,  próbu jąc  nawią­

zać do r o d z i n n e j  Komborni P r o f e s o r a ,  do j e g o  c h ł o p s k i e g o  

pochodzenia tak  n a p i s a ł :

" P r o f e s o r o w i  drowi S t a n is ła w ow i  P igoniow i  w i e l ­
kiemu uczonemu i  obrońcy sprawy c h ł o p s k i e j  tę  
moją "Kombornię" l i r y c z n i e  p r z e ż y t ą  -  najserdecz­
n i e j  ś l e  J ó z e f  F r a s i k ,  Kraków 1 VI 1946" A5.

Przed nami j e s z c z e  d edykacja  od dawnej s t u d e n t k i  z

Un iw ersyte tu  S t e f a n a  B a to re g o  -  Heleny H l e b - K o s z a ń s k i e j :

"Kochanemu Panu Rektotow i  P r o f .  S tanis ław ow i 
P ig on iow i  s k ła d a  z prośbą o p o b ła ż l iw o ś ć  d la  
n i e u d o l n e j  s z a t y  e d y t o r s k i e j  -  wydawca, 2 X 1965"4 .

Dedykacje  od p r z y j a c i ó ł  i  współpracowników (z  okresu 

w i l e ń s k i e g o  192 1-1931 i  krakowskiego od marca 1931 r . )

Dedykacje  z t e g o  okresu pracy p r o f e s o r a  są również 

pełne  słów sza cu nku,  g ł ę b o k i e g o  poważania i  podziękowania 

za pomoc. Dwie mamy d ed yk a c je  j u b i l e u s z o w e ,  a wśród nich 

jedna z dwu drukowanych -  od p r o f e s o r a  Tadeusza Ulewicza  

na egzemplarzu "D zie jó w  Katedry H i s t o r i i  L i t e r a t u r y  P o l ­

s k i e j  na UJ*
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"Profesorow i  Stanisławowi Pigoniowi na osiem dzie ­
s i ę c i o l e c i e ,  Kraków 196 6" ,

oraz:
"Czcigodnemu Panu Profesorowi S t .  Pigoniowi 
składa w h o ł d z ie  d o ł ą c z a j ą c  s i ę  do uczuć krakow­
s k ie g o  środowiska na 5 0 - l e c i e  doktoratu  -  autor, 
Kraków 8 X I I  1964"47 .

Przytoczmy j e s z c z e  n ie k t ó r e  z d e d y k a c j i  od współpra­

cowników:

"Czcigodny i  drogi  p r o f .  S .  Pigoń zechce ł a s k a ­
wie p r z y j ą ć  ten wspominek b u d a p e s z te ń s k ie j  j e s i e ­
ni roku 1962.  Kazimierz W y k a " 4 8  .

Zaś f a k t ,  że Kazimierz Wyka był  doktorantem p ro fe so r a  P i -  

goania a potem j e g o  asystentem na u l .  G o ł ę b i e j  20,  uwiecz­

n i ł  dedykując egzemplarz "Łowów na k r y t e r i a  wraz ze 

słowami :

" P r o f e s o r  S t a n is ła w  Pigoń zechce p o b ła ż l iw ie  
p r z y ją ć  wiązkę przygodnych wspomnień o naszych 
młodopolskich  są s ia d a ch  od swego krakowskiego 
s ą s i a d a ,  Wielkanoc 1 9 6 5 "4 9 f

" P r o f .  S t a n is ła w  Pigoń od onegdajszego a s y s te n ta  
z u l i c y  G o ł ę b i e j  20 zechee p r z y ją ć  słowa niezmien­
nego i niezmiernego przywiązania -  Kazimierz Wyka, 
21 V I I  1967"50 .

Pełne słów g ł ę b o k ie g o  szacunku i  sympati i  są dedyka­

c j e ,  którymi o p a t r z y ł  ofiarowane S.  Pigoniowi d z i e ł a  

J u l i u s z  K l e i n e r ,  je g o  współpracownik od roku 1947, ale utrzy­

mujący z Profesorem kontakty  znacznie  w c z e ś n i e j .  Oto 

przykła d :
" P r o f ,  drowi Stanis ławowi Pigoniowi znakomitemu 
badaczowi i  głębokiemu znawcy Mickiewicza z s e r ­
decznym u śc iśn ien iem  d ło n i  -  J u l i u s z  K l e i n e r ,
16 X I I  1933"51.

lub
"Drogiemu P r z y j a c i e l o w i  P r o f .  Stanisławowi  P i -  ^  
goniowi z serdecznymi myślami -  J u l i u s z  Kleiner"
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W podobnym t o n i e  z o s t a ł y  s k r e ś l o n e  i  inne ded ykacje  J u l i u ­

sza K l e i n e r a ,  a także  Mieczysława P i s z c z k o w s k i e g o , k tóry  

p i s z e  :

"Czcigodnemu i  Drogiemu P r o f .  S t .  P igoniowi  z wy-*, 
razami s e r d e c z n e j  w dzię cz no śc i  -  M. P iszczkow ski"?

Podobne akcenty zawiera dedykacja  P i g o n i a  na Un iw ersyte ­

c i e  J a g i e l l o ń s k i m  w o k r e s i e  powojennym, h i s t o r y k a  l i t e r a ­

tury p o l s k i e j ,  w c z e ś n ie j  n a u c z y c ie l a  ję z y k a  f r a n c u s k ie g o  

d z i e c i  P r o f e s o r a :

"Drogiemu Panu Profesorow i  Stanis ław ow i  P i g o n i o ­
wi z gorącym podziękowaniem za ż ycz l iw ą i uczyn­
ną pomoc w pracy nad t w ó r c z o ś c ią  Żeromskiego 
p r z e s y ł a  -  Henryk Markiew icz ,  8 . 0 9 . 6 6 " 5 4 .

I l o ś ć  d z i e ł  dedykowanych przez współpracowników Pro­

fe s o r a  j e s t  dość znaczna,  d l a t e g o  o g r a n ic z ę  s i ę  do poda­

nia nazwisk b a r d z i e j  znanych osób .  Będą to  m . i n . :  Wiktor 

H a h n -  p r o f ,  h i s t o r y k  l i t e r a t u r y ,  b i b l i o g r a f ;  J ó z e f  Kor-  

pała -  doc.  b i b l i o g r a f ,  b i b l i o t e k a r z ;  Tadeusz Sinko -  prof, 

f i l o l o g  k l a s y c z n y ,  h i s t o r y k  l i t e r a t u r y ;  Maria Dłuska -  t e ­

oretyk  l i t e r a t u r y ;  Wacław Kubacki -  p r o f ,  h i s t o r y k  l i t e r a ­

t u r y ,  krytyk  l i t e r a c k i ,  Z o f i a  Ciechanowska -  p r o f ,  p o l o ­

n i s t k a ,  b i b l i o t e k a r k a ,  k tóra  współpracowała z p r o f .  S .  P i ­

goniem przy redagowaniu d z i e ł  Kazimierza B r o d z i ń s k i e g o ,  

S t a n is ła w  Frybes -  p r o f . ,  a s y s t e n t  P r o f e s o r a  od 1945 roku; 

Zbigniew J a b ł o ń s k i  -  p r o f . ,  d yre k to r  B i b l i o t e k i  PAN.

Dedykacje  od różnych osób.

0 tym, że p o s ta ć  p r o f e s o r a  P ig o n ia  znana była n ie  t y l ­

ko wileńskiemu czy p ó ź n i e j  krakowskiemu środowisku nau­

kowemu świadczą l i c z n e  ded ykacje  na d z i e ł a c h  ofiarowanych 

przez osoby,  n ie  mające b l i ż s z y c h  kontaktów z Profesorem .

Są to c z ę s t o  pojedyncze  egzemplarze p r z e s ła n e  na ręce uczo­
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nego. Zawarte w nich  ded ykacje  zaw iera ją  słowa podziwu,

p o d z i ę k i ,  c z c i ,  wspomnieli. Oto przykład  n iektórych  z nich:

"Wielce Szanownemu i  Czcigodnemu Panu Profesorowi 
drowi Stanisławowi P ig o n io w i ,  które go  prace były 
d la  mnie n ie p r z e p ła c o n e j  w a rto ś c i  źródłem wiedzy 
o Orkanie ,  a s zcz od rze  u dzie lon e  mi wskazówki i 
in form acje  pomogły przy powstaniu t e j  k s i ą ż e c z k i .  
Z wyrazami n a j g ł ę b s z e j  wdzięczności  i  poważania -  
Mirosława P u c h a l s k a - Ż a b i c k a , З V 1957"?5 .

P r o f e so r  d z i a ł a ł  n ie  t y l k o  na polu naukowym. Ten pełen 

e n e r g i i  człowieka  t r o s z c z y ł  s i ę  o swych podopiecznych -  stu­

dentów i  pracowników, podejmował sz e re g  i n i c j a t y w ,  s z c z e ­

g ó l n i e  w środowisku krakowskim. Dostrzeżono to  j e g o  zaan­

gażowanie,  ö czym świadczy poniższ a  dedykacja :

"Czcigodnemu Panu Rektorowi P r o f .  Drowi S t a n i s ł a ­
wowi Pigoniowi z wyrazami c z c i  i  podzięką za po­
p ie r a n i e  i  ż y c z l i w o ś ć  dla K a t o l i c k i e g o  Domu Aka­
demika w Krakowie o f i a r u j e  S t .  S a p i ń s k i ,  Kraków 
22 V 1939"56 .

Następna znów dedykacja ma charak ter  bardzo o s o b is t y ,  a je j

g łę b s z a  t r e ś ć  znana była  t y l k o  adresatowi i  j e j  autorowi:

"Wielce  Szanownemu i  Drogiemu Panu Profesorowi 
S t .  P igoniowi z wyrazami g ł ę b o k i e j  wdzięczności  
za duchowe wsparcie,  w smutnych chwilach -  Miro­
sław K a s ja n ,  Toruń,  maj 1968'*57 .

Szeroka d z i a ł a l n o ś ć  naukowa P r o f e s o r a ,  j e g o  u d z ia ł  w 

l i c z n y c h  k o n f e r e n c ja c h ,  s p o tk a n ia c h ,  naukowych dyskusjach  

nie  t y l k o  w kra ju  a le  i  za granicą  p ozostaw iła  ś la d  w po­

s t a c i  k i l k u n a s t u  d e d y k a c j i  ofiarowanych przez lu d z i  nauki 

z różnych krajów. Znajdują  s i ę  tu dedykacje  s k re ś lon e  

ręką Mariny Bersano-Begey w 1932 i  1935 roku; Manfreda 

K r id la  z F i l a d e l f i i  z 1950 roku; Abrahama G. Dukera z No­

wego Jorku z 1962 roku; F ranc iszk a  I l e s i l ć a  z Z a g rz e b ia ,  

k tóry  s k r e ś l i ł  dedykację  w j ę z .  polskim:

"Najlepszemu znawcy W ielkiego  A. Mickiewicza -  
F r .  I l e s i ć , Zagrzeb 7 I I  1 9 5 5 "5 8 ^
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Zachowały s i ę  t e ż  dwie d edykacje  w języku  r o s y js k im  na 

egzemplarzach periodyków l i t e r a c k i c h .  Autorzy wymienio­

nych d e d y k a c j i  -  to  s l a w i ś c i ,  żywo i n t e r e s u j ą c y  s i ę  l i t e ­

ratu r ą  p o l s k ą ,  głównie tw ó r c z o ś c i ą  Adama M ic k ie w icz a .

K i l k a  t e ż  d e d y k a c j i  pochodzi  od różnych osób ,  k t ó r e  

l o s  z e t k n ą ł  z Pro fe so rem. Różnorodna j e s t  więc i ch  t r e ś ć  

i  wymowa, tak jak  różne są o k o l i c z n o ś c i  ich  p ow stania .  Są 

t a k i e ,  k t ó r e  przywodzą wspomnienia nader smutne,  bo p r z e ­

ż y c ia  z l a t  o s t a t n i e j  wojny;  nawiązują bowiem do pobytu 

P ro fe so r a  w obozie  w Sachsenhausen .  Jedną z nich o f i a r o ­

wał były więzień  -  znakomity językoznawca,  p r o f .  S t a n is ła w  

Urbańczyk,  w k t ó r e j  czytamy:

"Panu Pro feso row i  drowi S tan is ław ow i  Pigoniowi  
b. więźniowi Sachsenhausen wyrazy c z c i  i  p rz y ­
wiązania p r z e s y ł a  -  a u t o r ,  5 I 1965"59 .

Druga zaś ma t r e ś ć  n a s t ę p u j ą c ą :

"Wielce  Szanownemu Panu Pro feso row i  S t .  P i g o n i o ­
wi po p r z e c z y t a n i u  k s i ą ż e c z k i  "Wspomnienia z obo­
zu w Sachsenhausen" z wyrazami g ł ę b o k i e g o  poważa­
nia -  Kazimierz  J a w o r s k i ,  Lu b l in  6 X 1 9 6 6 " 60.

Znajdujemy t a k i e  d e d y k a c je ,  k t ó r e  autorzy  w z b o g a c i l i  

załączonymi w iersz a m i .  Tak np.  u c z y n i ł a  Kazimiera I ł ł a -  

kowiczówna o f ia r o w u ją c  z b i ó r  swoich p o e z j i ;  wybrała wiersz  

ze swego cyklu  "Poznańskie  s z w a r g o ł k i "  p t .  Smakosz i  j a ­

g o d y ^ .  Podobnie z r o b i ł  W itold  Hulewicz -  p o e t a ,  k tó ry  de­

dykując Profesorow i  w i e r s z ,  n a p i s a ł :

"Szanownemu i  Drogiemu Panu Rektorowi S t a n i s ł a w o ­
wi P igoniow i  z prośbą o p r z y j ę c i e  d e d y k a c j i  wier­
sza na s t r .  38 z wyrazami g ł ę b o k i e j  c z c i  -  od 
a u to r a ,  Wilno 24 X I I  ЗО"6 2 .

Uzasadnionym będ zie  wymienienie w tym w ła śnie  m ie jscu  de­

d y k a c j i  S ta n is ła w a  P i ę t a k a  -  poety  i  p o w i e ś c io p i s a r z a  -  do 

zbiorku w ier sz y :

"Panu P r o f .  S tanis ław ow i  Pigoniowi  z wyrazami 
s z c z e r e g o  szacunku i  poważania o f i a r u j e  -  a u to r .  
Łódź 22 p a ź d z ie r n ik a  1 9 5 3"6 3 .
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oraz d e d y k a c j i  Leopolda S t a f f a  z 1949 roku:

"Promotorowi mojemu P r o f .  s t .  Pigoniowi z wyra­
zami podziwu d la  j e g o  świetnych prac -  Leopold 
S t a f f ,  Warszawa ЗО I  49 "6 4 .

W n ie k tó ry c h  dedykacjach  zaznaczona j e s t  wyraźnie oka­

z j a ,  przy j a k i e j  ofiarowano swe d z i e ł o .  Oto co n a p is a ła  

Z o f i a  Kossak:

" Pro feso ro w i  S tanis ławowi Pigoniowi w dniu Jego  
J u b i l e u s z u  z wyrazami g łę b o k ie g o  podziwu i  p rz y ­
j a ź n i ,  10 I I I  62"65 .

Wyrazy p a m ię c i ,  podziękowania i  hołdu składano także  

na ręce Heleny i  S ta n is ła w a  Pigoniów. Potwierdzone to zo ­

s t a ł o  czterema dedykacjami adresowanymi do n ic h .  Dwie z 

nich wyrażają podziękowanie za okazaną pomoc-, n p . :

"Wielce  Szanownym Państwu Profe sorstw u z s e r d e c z ­
nym podziękowaniem za u d o s tę p n ie n ie  zbiorów l i s ­
tów Żeromskiego z wyrazami n a jg łę b s z e g o  szacu n­
ku -  Hal ina J a n a s z e k - I v a n i c k o w a , Kraków 14 X I I  
1 9 6 3 " 6 6 .

Aczkolwiek n ie w i e l e  mamy prac z zakresu badań nad de­

dykacjami,  jednak p o d k r e ś l i ć  n a leży  konieczność  i  poży­

te c z n o ś ć  tego  rodza ju  poczynań.  Zaakcentował to już  J ó z e f  

Długosz we w stępie  do swego d z i e ł a  na temat z a p is e k  ręko­

piśmiennych :

" . . .  obok wspomnianych w a rto ś c i  wewnętrznych b i o g r a -  
f i c z n o - b i b l i o g r a f i c z n y c h  i  h is t o r y c z n y c h  z a p i s k i  ręko­
piśmienne p o s i a d a j ą  wartość  zewnętrzną,  dedydują o unika-  
to w o ś c i ,  poprzez nadanie indywidualnych cech egzemplarzom 
k s i ą ż e k ,  na których  z o s t a ł y  umieszczone .  Je d y n ie  ta  war­
t o ś ć  z o s t a ł a  od dawna uznana,  przynajmniej  przez b i b l i o ­
t e k a r z y ,  k tó rz y  wprowadzil i  we w sz ys tk ic h  większych b i b l i o ­
tekach s p e c j a l n e  formy z a b e z p ie cz e n ia  k s i ą ż e k ,  z a o p a t r z o ­
nych w rękopiśmienne n o tk i  a u t o r s k i e ,  przez utworzenie 
osobnych d z ia łó w ,  tzw. c im el iów ,  rarissimów | . . . | .  Przy 
tym należy  p amiętać ,  że c z ę s t o t l i w o ś ć  występowania k s i ą ­
żek zaopatrzonych w rękopiśmienne z a p i s k i  wybitnych a u to ­
rów podnosi  n ie w ą tp l iw ie  wartość  naukową i  zabytkową 
k s i ę g o z b i o r u "
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To,  co n a p i s a ł  Л. Długosz  o w a r t o ś c i  d e d y k a c j i  ręko­

piśmiennych,  można w p e ł n i  o d n ieś ć  do k s i ę g o z b i o r u  pro ­

f e s o r a  S .  P i g o n i a .  Już sam f a k t ,  że z o s t a ł y  one o d k r y t e ,  

a n a s tę p n ie  wypisane i  częściowo zbadane,  stanowi wstęp 

do ewentualnych d a l s z y c h ,  b a r d z i e j  dogłębnych badań nad 

ich  t r e ś c i ą  i nad związkiem osób dedykujących z P r o f e s o ­

rem. A n al iz a  t r e ś c i  d e d y k a c j i  wzbogaci  na pewno b i o g r a f i ę  

tego  uczonego,  pomoże u s t a l i ć  mniej  znane f a k t y  z j e g o  

d z i a ł a l n o ś c i  naukowej i  s p o ł e c z n e j ,  a także  stanowi jedną 
z form badań k s ięg ozn a w czy ch .
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s . 3 7 8 -3 8 6 .

10.  Rękopiśmienne d edykacje  ze zb ioru  Sta n is ła w a  C z ern ik a .  
Wybór i  opracowanie M. Kuna. Łódź 1975.
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11.  Dedykacja Ignacego  Chrzanowskiego zamieszczona w:
I .  Chrzanowski,  Wśród zagadnień k s ią ż e k  i  l u d z i .  Lwów 
1922.  B-ka WSP s ygn .  70634.

12.  Dedykacja Ignacego Chrzanowskiego zamieszczona w:
I .  Chrzanowski,  Komisja Ed u k a cj i  i j e j  pos iew.  War­
szawa 1924 B-ka WSP sygn.  91328.

13.  Dedykacja Ignacego  Chrzanowskiego zamieszczona w:
I .  Chrzanowski,  P ierwsza red a k cja  noweli Hanryka S i e n ­
kiewicza  "Z pamiętnika poznańskiego n a u c z y c i e l a " .  Kra­
ków 1925 B-ka WSP sygn.  84109.

14.  Dedykacja J u l i a n a  Krzyżanowskiego zamieszczona w:
J .  Krzyżanowski,  " Jeruzalem  Wyzwolona" Tassa Kocha­
nowskiego a romantycy p o l s c y ,  "Pamiętnik  L i t e r a c k i "  
1966,  z . 4 B-ka WSP sygn.  91667.

15.  Dedykacja J u l i a n a  Krzyżanowskiego zamieszczona w:
J .  Krzyżanowski,  Henryka S ie n k ie w ic z a  żywot i  sprawy. 
Warszawa 1961 B-ka WSP sygn .  7069.

16.  Dedykacja Tadeusza Mitany zamieszczona w: T. Mitana,  
R e l i g i j n o ś ć  S k a r g i .  Kraków 1922 8 -ka  WSP sygn.  82714.

17. Dedykacja S ta n is ła w a  Cywińskiego zamieszczona w: C. K. 
Norwid, Wybór p o e z j i .  Opracował S .C y w iń s k i .  Kraków 
1924 B-ka WSP sygn.  83376.

18.  Dedykacja S ta n is ła w a  Cywińskiego zamieszczona w: W. Sy­
rokomla,  Wybór p o e z j i .  Opracował. S t .  Cyw iń ski .  Wilno 
1923 B-ka WSP sygn.  8 2 9 2 8 /1 .

19.  Dedykacja S ta n is ła w a  Cywińskiego zamieszczona w: S.Cy­
w iń s k i ,  K a r tk i  z pamiętnika  191 4 -1 9 2 0 .  Wilno 1931 
B-ka WSP sygn .  84404.

20.  Dedykacja S ta n is ła w a  Cywińskiego zamieszczona w: W. 
Syrokomla: Wybór p o e z j i .  Wilno 1923 B-ka WSP sygn.  
82928.

21.  Dedykacja J ę d r z e j a  C ie r n ia k a  zamieszczona w: A. Bień 
i J .  C i e r n i a k ,  Tea try  ludowe w P o l s c e .  Warszawa 1928 
B-ka WSP sygn.  82200.

22.  Dedykacja Z o f i i  C ierniakow ej  zamieszczona w: J .  Heurgon, 
Ż y c ie  codzienne Etrusków. P r z e ł o ż y ł a  Z. Cierniakowa. 
Warszawa 1966 B-ka WSP sygn.  81207.

23.  Dedykacja Ludwika Posadzego zamieszczona w: L. Posa-  
dzy, Poglądy pedagogiczne M ickiew icza .  Poznań 1938 
B-ka WSP sygn .  82294.
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24.  Dedykacja Romana P o l l a k a  zamieszczona w: A. M i c k ie ­
w icz ,  Grażyna.  Opracował R. P o l l a k ,  Neapol 1924 B-ka 
WSP sygn.  83227.

25.  Dedykacja romana P o l l a k a  zamieszczona w: P i lsz tynow a 
Salomea,  Proceder  podróży i  ż y c i a  mego awantur.  Opra­
cował.  R. P o l l a k .  Kraków 1957 B-ka WSP sygn.  70088.

26.  Dedykacja P i o t r a  Bańkowskiego zamieszczona w: A. Mi- 
c k i e v i c ,  K n ig i  naroda pol'skago i  pol 'skago p i l i g r i m -  
s t v a .  Moskva 1917 B-ka WSP sygn.  81630.

27.  Dedykacja F r a n c is z k a  B ie l a k a  zamieszczona w: F.  B i e ­
l a k ,  Między "Tygodnikiem P ete rsb ursk im "  a "Gwiazdą 
K i jo w s k ą " .  Luck 1939 B-ka WSP sygn .  84041.

28.  Dedykacja F r a n c is z k a  Gawełka zamieszczona w: F.  Ga- 
wełek,  B i b l i o g r a f i a  ludoznawstwa p o l s k i e g o .  Kraków 
1914 B-ka WSP sygn .  81574.

29.  Dedykacja Leona P ło sz e w sk ie g o  zamieszczona w: L.  P ł o -  
s z e w s k i ,  M ickiew icz  w k o re s p o n d e n c j i  i zap isk ach  Leo­
narda N i e d ź w ie d z k ie g o , "Pam iętnik  B i b l i o t e k i  K ó rn ic ­
k i e j "  1958,  t . 6  B-ka WSP sygn .  90480.

30.  Dedykacja S t a n is ła w a  Grabowskiego zamieszczona W: T. S.  
Grabowski,  D z i e ł o  r o s y j s k i e  o k s ięd zu  P i o t r z e  Skardze.  
Kraków 1913 B-ka WSP sygn.  70073.

31.  Dedykacja Tadeusza S ta n is ła w a  Grabowskiego zam iesz­
czona w: T.  S .  Grabowski,  Mickiewicz  wśród Słoweńców, 
"Pam iętnik  S ł o w i a ń s k i "  1956,  t . 6  B-ka WSP sygn.  91607.

32.  Dedykacja k s .  F r a n c is z k a  Bolka zamieszczona w: F.  Bo­
l e k ,  Naród i  lud w d z i e ł a c h  S t .  Wyspiańskiego.  Gor­
l i c e  1912 B-ka WSP sygn.  90488.

33.  Dedykacja Czesława Z g o r z e l s k i e g o  zamieszczona w: Cz.  
Z g o r z e l s k i ,  0 p ierwszych b a l l a d a c h  M ick ie w icza ,  "P a ­
m ię tnik  L i t e r a c k i "  1948,  z . 38 ,  B-ka WSP sygn.  91026.

34.  Dedykacja Romana Sobola  zamieszczona w: R. So b o l ,  
Pierwodruk " P i e ś n i  nabożnych" K a r p i ń s k i e g o ,  "Pa m ięt ­
nik L i t e r a c k i "  1958,  z . 2 ,  B-ka WSP sygn.  84337.

35.  Dedykacja Marii  S z u r e k - W i s t i  zamieszczona w: M. Szu-  
r e k - W i s t i ,  Miriam t łu m acz .  Kraków 1937 B-ka WSP sygn.  
84753.

36.  Dedykacja Mieczysławy Romankówny zamieszczona w: M. 
Romankówna, M ickiew icz  w ż yc iu  i  tw ó r c z o ś c i  Narcyzy 
Ż m ich o w sk ie j . Łódź 1962 B-ka WSP sygn.  83093.
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37.  Dedykacja Marii  R z e u s k i e j  zamieszczona w: M. Rzeuska,  
" C h ło p i"  Reymonta. Warszawa 1950 B-ka WSP sygn.  83049.

38.  Dedykacja Mieczysławy Romankówny zamieszczona w: M. 
Romankówna, L i s t y  nieznane E. Orzeszkowej do W. Przy -  
borowskiego.  Łódź 1947 B-ka WSP sygn .  91271.

39.  Dedykacja Waleriana Charkiewicza  zamieszczona w: W. 
C ha rk iew icz ,  P lacyd  Jankowski .  Ż y c ie  i  Twórczość.  Wil­
no 1928 B-ka WSP sygn .  84789.

40 .  Dedykacja Tadeusza M ik u lsk iego  zamieszczona w: T.  Mi­
k u l s k i ,  O s i e ł  Lucjuszów 1608.  Lwów 1935 B-ka WSP sygn.  
90196.

41.  Dedykacja Tadeusza M ik u lsk ie g o  zamieszczona w: T. Mi­
k u l s k i ,  Z h i s t o r i i  i  źród eł  K i t o w i c z a .  Wrocław 1954 
B-ka WSP sygn.  84083.

42.  Dedykacja J u l i a n a  Maślanki zamieszczona w: Z. Dołęga-  
-Chodakow ski , 0 s ł o w i a ń s z c z y ź n i e . Opracował J .  Maślan­
ka. Warszawa 1967 B-ka WSP sygn.  70091.

43.  Dedykacja Zygmunta Falkowskiego zamieszczona w: Z. 
F a lkow ski ,  Władysław Reymont. Poznań 1929 B-ka WSP 
sygn.  70869.

44.  Dedykacja J ó z e f a  Andrzeja F r a s ik a  zamieszczona w:
J .  A. F r a s i k :  Ziemia k w i t n i e .  Kraków 1954 B-ka WSP 
sygn.  91271.

45.  Dedykacja J ó z e f a  Andrzeja F r a s ik a  zamieszczona w:
J .  A. F r a s i k ,  Urodzony w ź d ź b le .  Kraków 1946 B-ka WSP 
sygn.  80199.

46.  Dedykacja Heleny H l e b - K o s z a ń s k ie j  zamieszczona w: L i ­
s t y  A. Bohatkiewicza  do J .  Le le w e la .  Podała do druku 
H. H leb -K o s z a ń s k a . "R o cz n ik i  B i b l i o t e c z n e "  1964,  z.
1/2 B-ka WSP sygn.  91809.

47.  Dedykacja J e r z e g o  Zatheya zamieszczona w: J .  Zathey,  
Fragment nieznanego modlitewnika s t a r o p o l s k i e g o  z XIV 
wieku.  " B i u l e t y n  B i b l i o t e k i  J a g i e l l o ń s k i e j "  1964 B-ka 
WSP sygn.  91725.

48.  Dedykacja Kazimierza Wyki zamieszczona w:"Acta L i t e -  
r a r i a  Ac. S e i .  H ungaric ae" .  Budapest  1962,  t . 5  B-ka 
WSP sygn.  91953.

49.  Dedykacja Kazimierza Wyki zamieszczona w: K. Wyka, 
Łowy na k r y t e r i a .  Warszawa 1965 B-ka WSP sygn.  82488.

50.  Dedykacja Kazimierza Wyki zamieszczona w: K. Wyka, 
S ta ra  s z u f l a d a .  Kraków 1967 B-ky WSP sygn.  83250.
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51.  Dedykacja J u l i u s z a  K l e in e r a  zamieszczona w: J .  K l e i ­
ner ,  M ic k ie w icz .  Lwów 1934 B-ka WSP sygn .  70193.

52.  Dedykacja J u l i u s z a  K l e in e r a  zamieszczona w: J .  K l e i ­
ner ,  D r o b ia z g i  z zakresu p o e z j i  s t a n i s ł a w o w s k i e j ,  
"Pam iętnik  L i t e r a c k i "  1955,  nr 2 B-ka WSP sygn .  84256.

53.  Dedykacja Mieczysława P isz ć z k o w sk ie g o  zamieszczona w: 
M. P i s z c z k o w s k i , Drużbacka i  Kniaźnin ja k o  p oe ci  wsi 
p o l s k i e j .  Odbitka ze Sprawozdań PAU, 1947,  nr 5,  B-ka 
WSP sygn .  84299.

54.  Dedykacja Henryka Markiewicza zamieszczona w: H. Mar­
k i e w i c z ,  "Ludzie  bezdomni" S t e f a n a  Żerom skiego .  War­
szawa 1966 B-ka WSP sygn .  83267.

55.  Dedykacja Mirosławy P u c h a l s k i e j - Ż a b i c k i e j  zam ieszcz o ­
na w: M. P u c h a l s k a - Ź a b i c k a , Władysław Orkan. Warszawa 
1957 B-ka WSP sygn. '  84463.

56.  Dedykacja S t a n is ła w a  S a p i ń s k i e g o  zamieszczona w: S.  
S a p i ń s k i ,  Żagiew p a l ę c a .  Kraków 1939 B-ka WSP sygn.  
84987.

57.  Dedykacja Mirosława Kasjana zamieszczona w: M. Kasjan, 
Gałęzka mroku. Kraków 1967 B-ka WSP sygn .  91338.

58.  Dedykacja F r a n c is z k a  I l e Ś i ć a  zamieszczona w: F.  IleHić, 
Adama M ickiewicza p a r y s k i e  "Wykłady" i s e r b s k i e g o  po­
e ty  . . .  Warszawa 1934 B-ka WSP sygn.  91195.

59.  Dedykacja S t a n is ła w a  Urbańczyka zamieszczona w: S.  
Urbańczyk,  W Sachsenhausen i Dachau, " P r z e g lą d  Lekar­
s k i "  1965,  nr 1 B-ka WSP sygn .  90128.

60.  Dedykacja Kazimierza Jaw orsk iego  zamieszczona w:
K. Ja w o r s k i ,  Serce  za drutem. Lu b l in  1959 B-ka WSP 
sygn.  80230.

61.  Dedykacja z wierszem Kazimiery I ł łakowiczówny zamiesz­
czona w: K. I ł ła k o w ic z ó w n a , Niewczesne wynurzenia.
Łódź 1958 B-ka WSP sygn .  81944.

62.  Dedykacja z wierszem Witolda  Hulewicza zamieszczona 
w: W. Hulewicz.  M iasto  pod chmurami. Wilno 1923 B-ka 
WSP sygn.  82098.

63.  Dedykacja S ta n is ła w a  P i ę t a k a  zamieszczona w: S .  P i ę ­
t a k ,  Lot  d o j r z a ł y c h  d n i .  Warszawa 1949 B-ka WSP 
sygn.  91337.

64.  Dedykacja Leopolda S t a f f a  zamieszczona w: K s ięga  pa­
miątkowa ku c z c i  Leopolda S t a f f a  ( 1 8 7 0 - 1 9 4 8 ) .  Warsza­
wa 1949 B-ka WSP sygn .  70852.
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65.  Dedykacja Z o f i i  Kossak zamieszczona w: Z. Kossak:  
D z ie d z ic tw o .  Warszawa 1961.  B-ka WSP sygn.  82289.

66.  Dedykacja Haliny Ja na sze k - Iv a niEk ow e j  zamieszczona w:
H. Ja n a s z e k - I v a n iS k o w a : Karol  Capek.  Warszawa 1962 
B-ka WSP sygn.  80107.

67.  Rękopiśmienne ded ykacje  a u t o r s k ie  w k s i ę g o z b i o r z e  
Ossolineum. Opracował 3. D ług osz .  Wrocław 1967 s . 25-26.
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